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kbstrahując od skomplikowanych 2-ch pytah, na jakie musieli odpowiedzieć głosu- 
Jacy, w istocie plebiscyt miał sens o wiele prostszy: za de Gaullem cry przeciw de 
„Gaullo'wi. Cbozem głbwnym, ktory zalecał dać odpowiedz "nie" na drugie pytanie ple- 
bisoytu, hyli komuniści. Tak tedy walka toczyła się między nimi a autorytetem de 
Gaulla. Tylko to bowiem są dziś we Francji. samodzielne siły polityczne. Gen. de Gaul- 
le wyszedł z tej walki zwycięscą w stosunku 2:1. 

Cbeonie Francja stoi wobec dylematu; czy rząd, ktbrego głowe, wybrany będzie 
przez nowe zgromadzenie konstytucy jne de Gaulle, ma się opierać na wszystkich obezach, 
głoszących potrzebę reform, czy też tylko na tych, ktbre wypowiedziały się za de Gaul- 
lem. Ostateczna decyzja spoczywa w rękach de Gaulle'a, Można sądzić, że hedzie on 
usiłował stworzyć rząd z udziałem komunistów celem uniemożliwienia jm uprawiania de- 
magogiornej opozycji i dyskontowania na swą korzyść trudności, nieodłąó mych od okre— 
su odbudowy i przebudowy. Perspektywy wspbłprany z komunistami nie sę jednak rbżowe, 
zachęceni sukcesem wyborozym stali się oni jeszoze bardriej agresywni wobec de Gaul- 
le'a i wysuwają koncepo ję bloku socjal-komunistycznego, no oznacza eliminację de Ga- 
ulle'a i w praktyce doprowadziłoby do komunistycznej dyktatury, To jednak Francji xa- 
razie nie grozi. Ustami Bluma scejaliści wypowiedzieli się przeciw konsepcji komupia- 
tbw a za szeroką koalicją stronnictw. Być może komuniści, gdy się przekonają, że nie 
ma ją szans opanowania steru rządów i przestrasze się widma koalicji antykomunistyor- 
nej, zgodmą się w kohcu na udział w rządzie. Taki rozkaz mogą też otrzmymać s Moskwy, 
ktbra chce mieć swe wpływy wewnętrz rzędu francuskiego. Koalicja taka nie będzie jed- 
nak trwała. Jednym z głbwnych bowiem zadah nowego rządu pora reformami wewnętr mymi 
będzie ustalenie długofalowej polityki zagraniezmej Franc Ji, Gen, de Gaulle i wszyst- 
kie stronnictwa franouskie łącznie z socjalistami, a » wyłączeriem tylko komunistbw 
wypowiedziały się zdecydowanie za ścisłą wspbłpracą z W.Brytanią i z innymi pahstwami 
demokratycznymi Europy zachodniej i za kontrolą miedzynarodową Nadrenii, oo razem ok- 
raśla się jako koncepcję Bloku Zachodniego. Temu są komuniści zdecydowanie przeciwni 
bo Moskwa widzi w Bloku Zachodnim zaporę dla swej ekspansji w Europie i przeciwwagę 
dla Bloku Wschodniego, Dlatego prędzej czy pbyniej wspbłpraca z komunistami w łonie 
rządu okaże się niemożliwa, i de Gaulle bedzie musiał oprzeć swbj rzad na koalioji 
socjalistów i ludowych republikanbw, 

Oha te stronniotwa reprezentują dziś najlepsze elementy odradza jązcej się Francji, 
Francuski soojalirm zawsze wnosił w życie Francji wartościowe pierwiastki humanizmu i 
postępu społeomego, silnie zabarwione poczuciem patriotyzmu. Doświadczenia oiężkich 
lat pozwoliły mu wyzbyć się wielu błędbw przeszłości. Zrozumiał on, że "rbżnice poli- 
tyozne nie powinny nigdy stanowić przeszkody do zjednoczenia wszystkich FPrancuzbw 
dla wykonania naglących zadah, w szozegblności - odbudowy materialnej i moralnej kra- 
ju" (Blum). Ruch repuhlikahsko - ludowy jest prądem katoliokim o dość radykalnym ob- 
liozu społecznym, Jakkolwiek poczetek tego ruchu sicga jeszcze lat przedwojennych, | 
to w istooie sformował się on w podziemiach walki z okupantem. Roswbj tego ruchu 
jest widomą oznaką, jak głębokie jest odrodnemie katolicy zmu francuskiego, ktbry juś: 
oddawna przodował pod wzglcdem moralnym i intelektualnym, n:ym tak zasadniczo rbżni 
się np. od katolicy mu hiszpahskiego, 

Jeżeli ruchy socjalistyczny 1 ludowo - społeozny potrafią uzgodnić teorię i prak- 
tykę przebudowy życia francuskiego, to Francja prędzej niż inne pahstwa europejskie 
może się odrodzić moralnie i odzyskać dobrohyt wewnętrzny i pozycję między narodowej. 
Wówczas IV Ropublika może być tworem zdrowszym i trwalszym niż jej poprzednio zka, 
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ktbry Na miejsce ch dnia 
na terenie Polski, Ewy ATARA = 
"sk sowieckich. Wojska te weszdy na pod- 
stawie "porozumienia" Bieruta z marsz, 
Rokossowskim, a cricjalny komnikat po- 
da je, o powodem znacznego wickszenia 
ilośoi oddziałbw sowieckich na terenie 
wy swolonego" kraju jest konieczność 
vlikwidowania bandy tyzmu, ktory zastra- 
szająco szerzy się w Polsce, poat 
sowe garniz sowieckie djcznie z para- 
sowienkimi odazimaani 7 żymierskiego nie 
mogły sobie dać rady z bandytami, więc 
nic dziwnego, że "rząd pclski" poprosił 
"zaprzy jat znione" mocarstwo o pomoc. wo d- 
SKOWĄ » ` R 
W związk 
dzić, co następuje, Zasad: Q50 W. £VSU- 
"acji polity cznej kraju nic sie nie mire- 
„niłó, Kraj był i Jest pod okupacją rc- 
sy jsks, i wprowadzenie dodaatiiowych sił 
pa Jy ch okupanta zmionia sprawę ty Lo 
-W sensie, Jeżeli tak można powiedzieć, 
"ilościowym". Ckupacja staje się lepioj 
niż dotychczas wcjskowo podmurowana, 
wojska, ktbre tbeonie weszły do Polski, 
-trwale w niej pczestaną, Jak długo ist- 
nieć hedźlie dzisiejsza sy tunc ja ERO 
RArodÓWO - polityczna, „dy zaś prłniej 
ozy prędzej przy Jdą w Europie wie. „kie 
-iguarzenia, Ros ja Sowiecka bedzi: miaża 
w Polsce 11 ną pozy Q je wojskową, OP GO 
właśnie J?J Chodzi i | co RZE pry- 
i gottmaje, Xie hie tylko to charaktery zu- 
je omawiAnej sprawę w sensie politycznylne 
Pakt, że Sowiety widziały się zmuszone 
pwiększyć w Polsce ilość wo ja: razennie 
<sowieokich, rzuca też światło na wartość 
armii żymierskiego re sowieckiego punktu 


widzenia. Jeżeli chodzi o likwidację ban- 


dy ty zmu w kryminalnym tego słowa ZNACZE- 
nau, to oczywista rzecz, że wojska Ży - 
mietskiego w zupełności wystarczyłyby. 
Ale do likwiącwania niezależnych elemen- 
tw narodu pólskiego, do tępienia «rmil 
Krajowej "żołnierze p. żymierskiego nie 
tylko, że ie wystarczą, ale wogole jest 
kwestiń, czy w szerszej miorre, choćby 
pod przymusem, mogą byc-DZYCE, I, Żymier- 
ski jest funko jonariusze 
cy dowanym w imię osobistej kariery na. 
wszystko słqoznie y tępieniem polskoś- 
oiipolakbw, Ale zupełnie co innego - je- 
go żołnierze, woieleni do tej pseudo - 
polskiej armii pod nieodpartyn przymusem. 
To sy prawdziwi Polacy,i mowy tyć nie 
może, aby przy szzczycGh jakichś wystą - 
pieniach pólitycznych polskich mogli 
odegrać rolę rosy jskiego żandarma. Tak 


więc przy danej okazji rozszy frowany ZOS— 


tał rzeczywisty stosunek władz wiec -= 

kich do t. zw. armii polskiej, lożua po 
wiedziać z dużą dozą prawd.opodoe Lenstwa., 
że w dalszym etapie politycznego rozwoju 


z powyższym należy aE aT 


scwieckim, zde- 


— 


SYTUROJA _W._ POLSCH 


stosunków w okupacji p. zymierski wraz 
- me, śwoją ArmiĄ 
TETT: oi Związku Sowieckiego, gdzie 
pełnić będzie normalą sowiecką służbę 
wojskową, a jego Żołnierze Polacy, oder- 
wani od ziemi ojezystej, nie będą repre- 
zensowali już nawet tych potencjalnych 
wartosci politycznych polskich, ktbre 
dziś kocha: w ih soroaohn, + 

VW związku z powyższym warto ZAZNA 
nzyć, że gdy na "kontekonegi dziennikarzy 
angielskich’ jeden z obecnych zay tał 
Żymierskiegc, czy ozłonkowie polskiej 


"MORELI RTA OWO sn nadal uważani za prze- 


stępctw woċenry ch, padła cdpowiedz ze 
stwory reprezentanta rządu warzzawskie- 
go mysitnie wy mi ja Jąca: "każdy wypadek 
rozpatrywany jest indywidualnie", 

. Rbwnoczecnie z military zaa Ją Kali 
odhywa się areioko zakrojone aziałanie 
połżuwyc mie, ma JĘGe DA oelu sowiety zac ję 
Polski i to w sposbb możliwie najbardziej 
wszechstronny. Sowiecka polityka gospo- 
darcza na ziemiach wsohodnich Polski 
jdyte w kierunku całkowite;zo.ich uzależ 
nienia od centralnego aparatu gospodar- 
Gzago sowieckiego, Cedkowita kolektywi- 
zacja gospodarstw rolnych została Już 
przeprowadzona, Obwody diwowixi i droho= 
bycki były jednymi z plerwszych, ktbre 
zmuszono do wykonama dostaw zbożowych. 
Rożobudowa vrzem s%: za wschodnich Sie- 
miach bBolskicht. nie jesy Drezewidywana.. 
Nawev te fabryki, ktore ituniały przed 
wojną i ocalały, zostały przeważnie rpr- 
montowane i wywiezione wyg» Rosji, 
Rozbudowywany jest jedynie przemysł naf- 
tow w Zagłebiu Drohohyckim i Bory sław= 
skim celem intensyfikacji produkcji ro- 
Dy na potrzeby Rosji. Poza nielioznemi 
favrykomi przetwbrozemi istnieją na'tych 
terenacn jedynie spbłdzielnie rzemieślni- 
ozo =- przenysłowe, ktbre moją obowiązek 
sprzedawać swoje wyroby wyśqcznie sowieo- 
kim nagasynom pahstwowy me 

W Polsce wprowadzony został przy- 
mus RY dla mężczyzn w wie lat 1L/ - 
55 oraz kobiet w wieku lat 18 - 45. Dek- 
ret ten przewiduje sankcje, grożące uchy- 
lającym się od przymusu pracy karą -do 
5-oiu lat wiezienia, pbx miliona złotych 
grzywny i pozbawienia praw obywatelskich. 
Ten przyms pracy jest niesłychanie is- 
totnym czynnikiem w sowietyzacji Polski, 
Jak wiadoro podobny system istnieje w 
Rosji Sowieckiej, zdzie powiązany Jest 
z osławicnąj ustawą o "proguvach'",1i sta- 
nowi, mówiąc poprostu, system rzeozywis- 
tego niewolnictwa, To właśnie wprowadzo- 
ne zosteło dziś w Polsce, a ohyda dodat- 
kowej w tej sprawie jest fakt, że wspbł- 
autorem odnoŚn.: “so SAT E jest 
p. Btahczyk -Cs polski minister pracy 
w stalinowskim rządzie w Warszawie, 

Rbwnocześnie 5 powyższemi chwytami 
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gospodarczymi, ktore dają skutki poli- 
tyczne, władze sowieckie przedsięb Lorą 
chwyty ozysto polityczne - zarbwno na 
terenie międzynarodowym, jak i w Pol- 
soe - a wszystkie one zmierzają konsck- 
wentnie do włączenia Polski do systemu 
sowisokiego przy rbLwnoczesnym stwarza 
niu wrażenia, że buduje się niezależną, 
suwerenną polską pakstwowość . | 
Decyzją szefa rządu Ukrainy Sowiec- 
kiej Chruszozowa mają być wydane rzeędo- 
wi warszawskiemu, znajdujące się 
rach lwowskich, wszystkie obrazy i rbż- 
ne eksponaty, awisjzane z Polską, Ekspo- 
naty te zostaną wybrane z mureum: lwow- 
skiego, z miejskiej galerii.obrazbw i` 
lwowskiego museum stnosrufioznogu, Jaz 
poda je radio moskiewskio; ma być przeka- 
zanych przeszło 1CO płtoien malarzy pol- 
skich. W ton sposbb' eliminuje sig, a ra- 
czej usiłuje się wyeliminować, polskie ` 
"glemie wschodnie z- orbity bu.tury pol- 
skiej, ktbrą zamierza się "umiejscowić" 
w Warszawie i tam oddać pod komendę p. 
Bieruta. To odojnanie polskiego wsóhc- 
du od Europy jost prowadzone konsekwen- 
tnie nie .tylko na odcinku kulturalnym, 
ale i na wszystkich odoinkach życia. - * 
Rbwnocześnie i rbwnolezle prowadzi 
się nie, miej konsekwentną politykę od- 
oinania oentralnych i zachodnich ozęś- 
oi pahstwa polskiozo od wpływów 'zacho- 
du. Jedynymi ageno jami, ktbrym wolno -‘ 
kolportować w kraju wiadomości jest 30 


wiecka agencja Tass i nie miej sowiec- : 


ka agencja Polipress. Rozbudowuje się. 
szeroko radliofonię, ale nie ma w. Polsce 


Jak to musia% przyznać ostatnio nat kont ` 


gresie radiofonioznym w Londynie przed 
stawioiel radia. warszawskiego p.Bilig - 
aparatów radiowych lampowych, sę tylko 
na wzbr sowiecki. zorganizowane stacje 
przekaznikowe, umożliwiające słuchanie 
Jedynie audycji krajowych na słabych 
radioodbiornikach o małym zasięgu, 
Ozdonkowie rządu warszawskiego in- 
tensywnia podrbżują po świecie i prowa 


w zblom 


. 
r 
Ue ru 
. 
s 
" 
+ 
U 
. 
. 
+ 


| 


"w Ozeohosłowacji wprost przestrzega, że 


dzą politykę niezależnie — pahstwowego” ` 


warbalirmu. "Minister" spraw nagranton=- 


nych p. Rzymowski bawi w Warrynxż,. celem ` 


podpisania statutu Narodów Z jadnoozo 1 


nych, wygłasza mowę o prawach Polski i“ 


rozważa sprawę mianowania na atanowiskó 
"ambasadora. polskiego! w-Stanach Zjed- - 
noożornyoch - obywatela amerykahskieio ` 
p. Oskara Langego. Ten to hmerykahski 
obywatel ma .reprezontować Polskę, :ktb= 
rej "prozydentem'": jest sowióoki obywa 
tel p. Bierut. P. Mikołajezyk pojechał 
æo Kanady i :rbwnież tam złosi, że w 
Polsce jęst 'wolność". - taka wolność ,że 
właśnie, jemu, Mikołajozykowi, rzeko- 
memu "wioepremierowi", zabroniono wy- 
dawania własnego pisma w Polsoe, 
Wreszcie wyleoiał samolotem do Londynu 
p, Drobniak, prezes warszawskiej filii 
sowieckiego banku emisy jnego, ktbry m 


tam załatwić jakoweś sprawy finansowe. 


W ten sposbh buduje się na terenie mię- 


aae 


dzynarodowym optyczne wrażenie, że pab- . 
stwo polskie ży je, załatwia swoje sprawy, 


broni swoich interesbw, że jest ozynni- -. 


kiem samoistnym, a nie jakimś tylko do- 
datkiem do Rosji Sowieckiej. Wemoonie- 
niu tezo wrażenia ma służyć oświadoze- 
nio Bieruta, złożone 'Timesowi" , że Pol- 
ska nie pLjdzie Śladami Rosji, że nie 


będzie naśladowała jej metod politycz= 


nyoh i gospodarczych. Temu samemu oelo- 
wi służą wteszoia ustawioznie ponawiane 
ze strony dwbch marionetkowych ragqdbw - 
polskiego i ozaskiogo = oświadczenia i 

protósty w sprawio srmanicy polsko =. ozes- 
kiej. Korespondent "Daily Telegraph" 


sytunoja, panująca na granioy ozesko =- 
polsliiej, może. stać się Ekrbałam niebez- 
pieozet.stwa dla Európy, a p. Bierut 
przysięga, że nie odda Czuchom ani Jed- 
nego Polaka, Wszystko to dzieje się 

przy akompaniamencie śdowianofiLskioh ~ 
brodni oiurpiąoego na -uwiąd starozy gen. 


* Żeligowskiego, ktbry zamieścił wywiad w 
> Bziamilzu Ludowym", głosząc namiętnie 


niebozpiecosohstwo niemieckie, ktbre w 
tej chwili Polsce nie zagraża, a nie 
widząc niebozpieczehstwa rosyjskiego, 
ktbre właśnie w tej chwili państwowość 
polską likwiduje. Z bredniami generała . 


Zaligowskiego i wyrafiicwaną reży serie 


Bieruta wiążą się w harmonijną oałość 
zdradzieokie słowa p. Stahozyka, ktbry 


powiedział dnia 18 b.m. w Paryżu, że 


- przybycie. do Polski nowych kontynzenttw. 
"> wojsk sowieckich jest przy jacielską usłu- 


"m, oddaną Polsoc przez mocarstwo za 


"przy jabnione. | | 


n Rf X 
er t i Y | | 
Ale żaden kamuflaż, Żadna reżyseria, 


"Żadne kłamliwe oświadosenia nio odesra ją 
'm dłuższą metę roli, ktbrą powinny odeg- 


(-rać s punktu widzenia oelóvw sowieckiej. 


polityki. Jeżeli chodzi o odcinek gospo- - 
"darozy, tó jeden z ohłopbw, niedawno 


przybyły r Polski, oświadczył, ż0 w Pol- 


-808 obeonie "nio, tylko bierut i bie- 
'rut (biorą i biorą), a już naprawdę : 


nie ma co bmć! © ile zaś chodzi o po- 
iityozne nastawienie, to ludność polska 
coraz bardzioj utwierdza się w swym sta- 


-nowisku, że obeony stan rzeczy ma, wszel- 


kie cechy wrogiej okupacji. Stosunek do 
organów administwaoji warszawskiej jest 
zdecydowanie negatywy, a - jak donibsł. 
ostatnio hebrajski "Haboker" — Jolacy w 
szozegblności gardzą nową pol.ioją polską, 


'wyówiozoną w Rosji. 


Tak idą i rozwijają się rbwnolezle 
dwa procesy świadomości; z jednej strony 
coraz bardziej konsoliduje się peprzer 


obserwowanie rzeczywistości narbd polski, 


z drugioj strony rośnie rzeczywista wie- 
dza o Sowietach w opinii międzynarodowej, 


r 


. SGWIETY O BOMBTE ATOMGVEJ 


Jak to FE KAEA wiądómo 1 - jak 
zresztą sami Japohczycy przyznali £ do 
| kapitulac ji zmusiło ich użycie bomby ato- 
_ mowej. Gdyby nie oma, walozyliby dalej, 
na jprawdopodopniej tak samo fanatycznie, 
Jak, dotychcząg, i z pewnó geig, jeszcze 
długo. "W tym. wypadku armia czerwona po- 
znałaby w Mandżurii na własna j skùrze 
wartoŚć . pojawię żołnierza. „„apohskiego. 
Ale do tezo. nie“ dószło, | 176 JNĘ: wy grała 
bomsa atomowa, 4 to!wy ge? sYa- tłyskawicznie, 
£ Był to pierwgzy” rzęczywisty hlitzrieg, 
Ac " Prasa sowiacka jest zuvełqie innego 
zdania: Twierdzi cna, że Jedynie przy s- 


+: tępienie. Sowiettw. do wojny umożliwiło 


s. szyblete'ń4 myóigskie zakohózenie wo Iny 

z Japóńjiy, i e bomba. ptómowa nie odegra- 
xa róbstrzyga jej vora Ta "zb>nioa 
„zdah" jest wielke: mnamiennAv"< 


fakt ten: redukuje AO. péra loh 24 — go -= 
qzinny. udzia? w wojnie A Japoni i wo- 
~ gbile dowaluuje WADĘOŚĆ | Sowieckiej broni 
"przedatomowe j;” A: „więć "pommiejsza poczu- 
cie da „ychożasówe społ eczehstwa sowiec- 
„kiego,,%e Rosja" jest najwięks zę) potęgą 


militarną. ĆŁDŻ). wnio, Rosja Już nie jest.- 


ii rozstrzyga JĄCE 2 potęgą, . i to właśnie jest: 
doniosły, światowo = „żle jowy skutek wy. 
nalasku komby ażemowej. i nglosasi - póz 

— blladaczę. bomby = "pęd mogli dykuować 1 


< ustalać porządek świata*o ile tylko do- 
pisze im jasna myśl i zdeterminowana wo- «h: 


la; Qparta na przęzonaniu, że samo posia- 
e CEY takiej: broni, stanowi. o czynnik RE 
ty ozy pierwszorzędnej: wagi. Bomba Ató- . 
|: Owa „podkopara '**lgo mii z niezmalozonej zs 
potęgi sowieżkiej,. i to wXaśnie boli. 
kierowników Sowi eckicj : nawy paistwowe j, > 
to doprowadza. do pas fi prase sowienką, 
Dlateżo jest zrozumiaży «on niezmiernej - 
irytacji, ujawniający się w artykule czo- 
łowego sowieskiego dwutygodnika "New Ti- 
mes"; wydawanego w Moskwie w kilku. jGgzy- 
Aoi Przytaczamy poniżej obszerne APA. 
menty £ odnośnego arty kułu, | 
X 


z 
SE 
"pewne gazety zagranicą CZĘ kotów; 
dla wzniecónia. Sćnsao ji, ożęściowa dļa’ 
zmniejszenia w'ocznoh Świata zmaczenia. 
ij wagi. wspólnej walki aliantw:przeojw= 
ko siłom zła pośpieszyły » ; twierdzeniem, 
że szybkie poddanie się Japon: i należy 
ki zawdzięc uać jedynie użyciu bomby ATOMO- 
a PES h 
4'.»..»Spotykany się w pra się ZA. i gia 
niosnej, z wnioskami, dyktowanemi przez 
le Pity czne. Zbliżony Go faszystbw 
EA taktyki ozołgowej, gen. SR 


(Anglik = sany komentator wojenny, 

spec jelista w dziedzinie strategii 

takty i. - przyp. red. do Z tradycy rq Ee 
PWAKIOŚWIĄ Fuller twierdzi 


na łamach 


O 


Sowiety ro- " 
zumie ję dosor nalej! że o bomba atomowa „A, 
my CiGŻyłA, "Ale nie. rohog! tego uznać , gdyś” *; 


"Daily Mail", że siły lądowe, morskie 
1 powietrzne straciły swoje dotychoza- 
sowe znaczenie, zostały pogrzebane pod 
ruinami Hiroszima, Nie należy. wątpić, 
że twierdzenia Fulleru sę zupełnie bez- 
podstawne, bowiem doświadozenia drugiej 
wojny Światowej, a w niej szozezbinie 
wspaniałe i heroiczne zwycięstwa armii 
czerwonej wyk zały „dobitnie, - Że wy ga- 
nej w wojnie nie ośląga sią przez jod- 
nostronne zastosowanie jakiejś broni, 
leoz przez perfekoj; 1 koordynację 
wszystkich bronissa"- «< 

"Dalej autor pisza, że podobne sa- 
patrywania są wyrazem wrogości wobec 
„idei pokoju międzynarodowego. kutor po- 

> mia zamiar zachowania przez U.S.A. 
 tajemiey produkoji bombowej, podłkreś- 
-dajac ironioznie, że "ponieważ Stany 
Zjednoczone rozbiły atom, wigo mogą so- 
bie pozwolić m Ro PIE Z jednoozonych 
“Narodbw" 

Tab O pewnych wypowiedziach "Daily 
News" pod adresem Kanady pisze sowiecki 
a tor; "Takie oświadozenia dziennika 
faszystowskiego zawierające gangsterskie 
grozby przeciwko sņsiedniemu kra jówi 
sprzymierzonemu, nie potrzebuje kimen- 
tarzy". To stwierdzenie azerwonychk fa- 
szystbw jest oczywiście rbwnie beżprzede 
miotowe, jak w intona Ph SWE 3 śmiesz- 
ne, DE 

Rozgoryozony:'" IRERE prasy”. mA es 

kahskiej, autor sowieoki woła, że oto 

pod wpływem omwiane 30 yynalazku koła 

reakcy jne "bezwstydnie . obnaża ją SWA im- 

perialistyczną nagość" t:ohqć -panówa -= 

nia nad całym światem. : Dalej EOT 

konserwatywnego "Obsorvera" zećstóżĘ, o" 

iż 'posindanie bomby atomowe j Manowo Li 

przowagę zarbwno Stanon <% « Jedndóżorym 

Jak i Wielkiej Brytanii. Podobyio” Zarz u- 

ty dostają się pismu "Sunday Chronicle! 

ktbro wprost powiodzinło, że Rosja. w 

porbwnaniu ze Stanami Z jednoozonemi 

l jest drugorzędną . POtĘgĄ, Pismo sowieo- 

| ride pieni sic zo złości na myśl o ape- 

lach do użycia bomby atomowej przez 
Anglosastw i pociesza się tym, że '"po- 
chodzą one z bardzo małej chociaż bar- 
dzo krwiożerczej grupy reakcjonistbw", 

O ile zaś ohodzi o Sprawę „Japonii, 
to autor pisze: "Japonia , ściś nięta , 
żelazną obrqczą zjednoczonych sił. so- 
wieckich, amerykahskich, angielskioh i 
chihskich, skapitulowała, ,," 

| Dalej następuje patetyczny wywbd 

autora, . sławiąjcego niezwykłą skutecz- 
| ność AO DE, wojny Sowietbw z Ja- 

| ponią; "Istotnie, już sam widok w szem 

| 


regach wrogbw Japonii potcżnej unii go- 
wieckiej, ktbra odegrała decydująog ro- 
lę w pobioiu Niemiec, zmusi Japonię do 
uznania, ż0 dalszy opbr jest beznadziej- 
TIS, 


